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PRENUMERATA: - 
Boczne 15 mrk, 50 ten, 
„półroczałe 8 mrk. — 

| Jkwaralnie 4 mrk, 50 fen; 
miesiecznie I imrk. 50 fen. 
i za odnoszenie dò domu 30 iem. 


aasian 


- OGŁOSZENIA: 
Nadesłane przed tekstem 
1 w tekscie — wiersz | mrik, 
Nekrologja . „ 50 feg. 
Rekiamy |-. „ 60 fen, 
_ Zwyczajne . ,„ 40 fen. 
- Brobneogioszenią po 6fen. 
za wyraż, Najmniej 50 fen, 


Łódź, Piątek, 7 Grudnia 18 


Na cele Wojennej Opieki 
Legjonowej. 
- W niedzielę, 9 grudnia o g. 8 w. 
w Sali Koncertowej - 
- odbędzie się - AKA 
ESonecert 


© ze współudziatem © i 
M. Strońskiej art scen warsz. 
oraz prof. St. Nirnstelng fortepian 
Pileg od t mrk. do 8-do-nabycia- 


w. Barze dzienników „Promień“, 
Piotrkowsza 81. -© ; 


$5*8 
Jednolity. prosram narodowy—oto 
ideał, który przyświeca każdemu stron- 
nictwu "w jego politycznej pracy. 
Wprawdzie każde stronnictwo preten- 
duje w większym lub mniejszym stop- 

iu, do reprezenfowan'a „istotnych i 
prawdziwych“ interesów _ narodu, w 
gruncie jednak rzeczy zdaje sobie spra- 


wę, Że: program jego akcentuje silniej- 


tę lub ową „stronę Życia polskiego, z 
pominięciem innej, niemniej ważnej, 
acz popieranej przez stronnictwo kon- 


*urencyjne. 


Zjawisko powyższe zupełnie jest 


naturalne i niczego zarzucić mu nie 
można. Z tarć i walk partyjnych ro* 
dzi się życie polityczne kraju; one bo- 
wiem wlewają nowe 
państwowy, one zachęcają do najinten- 


sywniejszej akcji: To też  jeremiady, - 


mające ża przedmiot przysłowiową sar- 


macką niezgodę pozbawione są wszel-_ 


kiej słusznej podstawy. Bajeczka © 
grzecznych st:onnictwach, zapominają- 


cych o waśniach dla dobra ogólnego, 
nigdy nie wyjdzie poza ramy fikcji, któ-- 
zupełnie poza į 


rą konkretne stosunki 
nawias usuną. > 
Inne jest natomiast zadanie umie- 
-jętnej polityki wewnętrznej: wynajdywa- 
nie punktów wspólnych na linjach pro- 
gramowych różnych stronnictw, godze- 
nie z sobą chwilowe sprzecznych ich 
kierunków, -tak aby przeż pewien czas 
choćby wypadły ona równolegle. 
Niestety, w ciągu trzech lat woje 
-ny, przykładem lat ubiegłych, poliżyka 
tego rodzaju zdała się być niedoścignio- 


nem marzeniem. Wprzągnięte do ryd- | 
-wanu narodowego partje trąwiły czas. 


na wyszukiwaniu jaknajdalej sięgają- 
cych różnic między sobą i pogłębiając 
je, staw ały zawsze na przeciwległych 
biegunach i w ten sposób pogrążaly 


sprawę polską w odmęty.. «Co było po-- 
wodem takiego stanu rzeczy, {0 pozo= 
stawimy na- stronie, konstatując jeno, 
iż najpoważniejszą. przyczyną był brak 


centralnej włądzy polskiej, dookoła któ- 
-rej możnaby się z pełnią zaufania sku- 
piać. Obietnice obcych, a przetargi w 
łonie własnym—ofo caly materjal poli- 
tyczny, jakim naród rozporządzał, © 


d , „Sytuacja z gruntu zmieniła się od 
chwili ustanowienia Regencji. Z rados- 


cią obserwowało się, jak ugoda naro» 
dowa: przybiera realne kształty, jak 


ogniskują się. siły, leżące, dotychczas 


zzz rza 


siły” w organizm ' 


= dzić. > 


-Wprzęgnięty do pracy element pasy- 


kierunku, poczęści przyjął jego zasady, 


Ez 
„tom pism niemieckich ? 3 
<>n Podstawą jest tu niezłomne  prze-_ 
‘konanie, stanowiące podwalinę wsze 


„winno być. już restaurowane w czasie 
| wojny na podstawie porozumienia z mo- j 
carstwami -centralnemi, jako okupują- 


wprost na różnych płaszczyznach życia. 
społecznego, jak z pośród jednostron- 
nych programów partyjnych wyłaniać 
siż poczyna jakieś wielkie, wspólne ha“ 


-Hoa Zyje -ono wśród nas już od sze- 


regu tygodni, bezimienne, nieuchwytne 
jeszcze... -Nikt go w realne nie odział 
szaty, nikt nie dał realnego podkładu 
Prograąamowego, «0 nas 

~- Uchwyció te rodzącą się ides udało . 
się publicyście z. „Kurjera Polskiego”. 
Kilku charakterystycznemi pociągnie- 
ciami zakreślił on granice tej koncep- 


- cji, nazwawszy ją „umiarkowanym akty=- 


wzmem*. Nie. będziemy wnikać w to, 
czy nazwą fa w rzeczy samej da się 
utrzymać, jednak maluje ona świetnie 
ten tak jeszcze młody, a już silny prąd, 


-który coraz bardziej wzbierać będzie, 


włączać. w siebie. drebniejsze -. strumie” 


F nie politycznych i społecznych dążeń i 


obracać szybko koła 
czego życia polskiego. . i A 
_ Zastanówmy się nieco nad istotą, 
gónezą | znaczeniem umiarkowanego 
aktywizmu, 00 000000 : 
Słaby. w początkach wojny obóz 


państwowotwóre. 


. aktywistyczny w dzisiejszym tego sło- 
„| wa znaczeniu wzmagał sie- znacznie na 
Siłach, dzięki ciągłym klęskom, -jakie 


ponosili u nas moskale. Z każdą pie- 
dzią ziemi, opuszczoną przez naje cze 
wojska ze wschodu, dojrzewała myśl 


«czynu, przekształcała się-z ogólnopań- 


stwowego 1 słowiańskiego patriotyzmu, 
w polską rację stanu. W chwili, gdy 
armje państw centralnych wyrzuciły 
rosjan poza bramy Królestwa, aktywizm 
miał już u nas poważny zastęp zwolen- 


- ników, prących wszelkiami siłami do 


wcielenia w życie swych zamierzeń. 
Z zapałem wyznawców nowej idei, z nie 
liczącym się zżyciem realnem entuzjaz- 
mem, bie gli oni naprzeciw budzącej się 
ze snu wiekowego przeszło, Polsce i 
nie rozumując na zimno. nie rachując, 
mienie kraju i życie młodzieży pragneli 
jej złożyć w ofierze. Czy działalność - 
taką słuszną była — nie pora dziś są- 


Zasługą jej było w każdym razie 
propagowanie idei niepodległości za ce- 
ne najwiekszych ofar, jednanie lub. 
choćby.. wytrącanie z pasywnej równo- 
wagi tych wielkich rzesz, która zdały 
się być narazie stracone dla polityki 
polskiej. - A 2% 

|. Właściwie nie można jeszcze mó- 


wić o tym kierunku w czasie przeszłym, 
- Trwa on do dziś w. swej dawnej formie, 


może nawet postępująca budowa pañ- 
stwa zachęca go do dałszej akcji. Z u- 
porem óbstaje oñ przy swych hasłach, 
przez oddane sobie organy prasy, -krze- 
wi dalej swe idee. OSS 

— Stojąc jednak na punkcie widzenia 
bezstronnego sądu, nie wolno dziś już 
przeceniać jego znaczenia. Za zasługi 
historja mu odpłaci, chwila obecna do: 
nagród honorowych się nie nadaje. 


wistyczny, odchylił akfywizm w własnym 


aktywizmu umiarkowanego. - ' 

- Z jakich elementów składa się no- 
wy kierunek, który, zdaje się, iż stał się 
credo. powstającej władzy polskiej, o 
czym Świadczą w każdym razie inter- 
viewy, jakie prezes gabinetu ministrów 
p+ Kucharzewski, udzielił koresponden= 


iw ten sposób wyłoniło. się pojęcie 


kiego aktywizmu, iż państwo polskie 


ORGAN NARODÓWY. 


| Założyciel i wydawca Jan Grodek. 


„ku temu drogą. 


gram to- piekny, a 
| polityczne zbył może piękny... Przy 


Iy zrzeszaniam -sig 


=g nową ideologija. : 


-Że zadaniem jej jest łączenie i 


cemi narazie kraj. Określenie to w grun- 


cie rzeczy niewiele wyjaśnia, fo też na» 
leży tu dodać, iż umiarkowany akty- 


„wizm dąży do przejęcia w race władz 
„polskich wszystkich organów raństwo- 
"wych, o ile na to wzgledy militarne po- 
zwalają w jaknajszyhszym czasie. | 


| Rekowania z Berlinem i Wiedniem 
mają być najodpowiedniejszą i jedyną 


Jasno wobec tego uwydatniają się 


różnice między obu odłamami astywi- 
„zmu. Prądy skrajne pragną zapomnieć 


o polityce, rzucić się w wir czynu, żoł= 
nierską szablą pisać granice, a węzeł 


bucewy państwowości jednym przeciąć 


ruchem, ruchem zupełnego zaufania i 


pełnego poświęcenia. W istocie pro- 
jak na. realne życie 


pomina wielkie gesty Polski w okresie 
napoleońskim, a jednocześnie niewielką 


"wówczas ogiędńość i mały rozum poli» 


tyczny, Eniuzjazniowi wolno tylko po- 
czynać akcję, już dalej ją jednak pro- 
wadzić winno umiarkowanie © 5 - 
: Budowa państwa. Polskiego — fo 


"święty cel, któremu wszystko służy, ale 


służyć tak należy; by kraj tasie jeno 


| ponosił ofiar,, na jakie stać go dziś... 


Czyżby do polityki zasada oszczędności 


"nie miała. zastosowania ? Czy. dypło- 


mącja nie powinna kierować się w Pol- 
sce  kupieckiemi zasadami, których 
praktyczność. stwierdza tysiąckrotnie hi- 
storia? - i z: - 
"To jest właśnie 
wanego axtywizmu. 
Powstaje teraz. zagadnisnie czy 
kierunek ten skrystalizuje się w formy 
nowego stronnictwa. Dotychczas zży- 
liśmy się ze zwyczajem, że narodziny 
każdej nowej koncencji kororowane by- 
jej wyznawców. 
W ten sposób mnożyły się konstelacje 
partyjne, | 
„Zupełnie inaczej rzecz ma się 
ej siłą jest właśnie 
to, jakżeśmy. to już z poczatku. zazna- 
czyli, że stoi ona między programami, 
WYTÓW= 
nywanie przeciwieństw, że iest ona Środ 
sowym punktem, ku któremu zbiegają 
się promienie eddzieinych dążeń. Star- 
czy, jeśli bzdzie ona programem wladz 
polskich, które w ten- sposób zajmą 


treścią  umiarko= 


„idealne położenie ponadpartyjne. 


„Mówiąc. o akfywizmie umiarkowa- 
nym, jako o zjawisku, będącym w chwili 
obecnej wyznaniem wiary narodu, nie 
można, naturalnie, pominąć milczeniem 
okoliczności, iż są również grupy i stron- 
nictwa, Itóre stronią nawet od tak po- 


jętej akcji państwowotwórczei. Chodzi 
‘fu o endecję Dmowskiego zakroju, która 


jednak zdaje się, przeprosi Się wreszcie 


„z państwem polskiem i możellnawet po- 


rzucić swego zagranicznego leadera. 
Z. drugiej strony elementy socjalistyczne 
czynią znów obstrukcję, acz przed ro- 
kiem jeszcze inaczejtsię wyrażały (za wy” 


jątkiem odiamów skrajnych) o budowie 


"państwa polskiego. 


Spotkanie paramentarzy 


na froncie wschodnim. 


CTM 
as 


<Q pierwszem spotkaniu się patlamen= 


tarzy rosyjskich i niemieckich donosi „Ber. 
liner Tageblat — według „Internationale 


Korrespondenz“ — z Petersburga przez 


Haparandę, co następuje, l 
= = We włorek dnia 27 listopada, powró» 


cili do Dźwińską parlamentarze Tosyjscy, 


| | Cena 3 fen. 
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Rok VI. — Ne 337 


którzy udali się byli do wodza naczelne- 
go wojska nieprzyjacielskiego dla roko=- 
wamia.w Sprawie zawieszenia broni, i zło- 
żyli sprawozdanie następiijące: ; 
„Udaliśmy się o godz. 12 m. 20 po 
po. z Dźwińska na front 18-go korpusu 
armii, "O godz. 4 min, 20 przybyliśmy 
na front moskiewskiego pułku. piechoty i 
ruszyliśmy dalej rowem kemunikacyjnym,. 
zgodnie z uchwałami. międzynarodowemi, ' 
z białą flagą i trębaczem. W odległości 
300 kroków od stanowiska, znanego pod 
nazwą Hanoweru, spotkaliśmy oficerów 
niemieckich. - Ta ACE p 
O godz. 5 po poł. zaprowadzono nas 
z zawiązanemi oczyma do sztabu bataljo- 
nu niemieckiego, stojącego załogą na sta- 
nowisku Hanower. O godz. 51/, po poł 
uoręczyliśmy pełnomocnictwa nasze, pod<' 
pisane przez komisarjat ludowy wojny ił 
marynarki, oraz przez wodza naczelnego 
wojska rzeczypospolitej rosyjskiej, Pełno. 
miocnictwa te przyjęte były przez upowa 
żnionych do tego niemieckich oficerów 
sztabu jeneralnego. Rozmowa prowadzona 
była po francusku. | i 


wań o zawieszenie broni na frontach ar- 
mji, toczących wojnę, a następnie ó Zas 
warcie pokoju, przesłana była natychmiast 
sziabowi wodza naczelnego wszystkich fron- 
tów, ks. Leopclda bawarskiego, Oraz Wo- 
dza naczelnego wojska niemieckiego. ` 
O godz. 8 min. 20 wiecz, przewie- 


przyjęci byliśmy urzędownie przez jenerae 
ła dywizji Hofmeistera. Jenerał ten oświad: 
czył, że pełnomocnictwa nasze uznano za 
zadowalające i że odpawiedzi można się 
spodziewać w ciągu 24 godzin. | 
- Tymczasem już o godz. 7 min. 50 
zrana (d. 26-go listopada) nadeszła pierw- 
sza odpowiedź. od niemieckiego- dowódz- 
twa naczcinego, zgadzająca się na roko- 
wania o zawarcie zawieszenia broni na 
zasadach, wyrażonych w pełnomocnictwach 
Jenerał Hofmeister i parlamentarze otrzy: 
maii pełnomocnictwa opracowania planu 
szczegółowego dla dalszych rokowań des 
iegatów stron walczących. SĘ 
Po wymianie poglądów z niemieckiem 
dowództwem naczeinem jenera? H.fmaister 
doręczył nam w nocy podpisaną przez sise 
bie odpowiedź na propozycję naszą. 
Odpowiedź ta oświadcza: - 
1) Niemey są skłonne do rozpoczęcia 


zatychmiast rokowań o zawieszenie broni, 


+ dowódca naczelny wojska. niemieckiego 
na froncie wschodnim jest upoważniony de 
ich prowadzenia, | 

2) Niemiecki dowódca naczelny ode 
daje do rozporządzenia delegatów, którzy 
mają nczestniczyć w rokowaniach, pociąg 
specjalny. i 

-_8) Pomiędzy delegatami a władzą naj. 

wyższą, kióra reprezentowana będzie przez 
radę komisarzów ludowych, ustanowiona 
będzie bezpośrednia komunikacja telegra- 
fican. . ; ; 

Poza tem sawiadomiono nas, że nia» 
mieckie Jowództwo naczelne wydało roze 
każ zawieszenia wszelkich operacji WSZęm 
dzie tam, gdzie nieprzyjaciel nie naciera, 


a bratanie się musi ustać, dopóki rokowae - 


nia nie będą skończone, 
O godz. 8-ej zraną 27-go b. m. bye 
liśmy odprowadzeni 2 zawiązanemi: oczyma 


«o odcinka frontu, na którym byliśmp 


przyjęci”, 

Ciagnienio ` Diągnienia 
I2 i Jaga JE iZ i iBqo 
grudnia. s - grudnia, 


hoterji hesjonowej 


w Kamtorze 


"| códziaaniej w wigllje świąt 


< Propozycja nasza rozpoczęcia roko- 


iono nas samochodem do Lassen, gdzie ` 


„Grzety Łódzkiej”, Przejnzi 8. 


A N N T ZIE WZ 


4: 


Przebieg POKOWAEĆ: 


- Komunikat urzędowy biura Wolffs: 

 Upełnomocnieni przedstawiciele naj- 
wyższego kierownictwa armii Niemiec, 
Austro-Węgier, Turcji i Bułgarji zawarli 
dnia 5 grudnia z upełnomocnionymi 
przedstawicielami najwyższego kięrow= 
nictwa armji rosyjskiej umowę piśinićh- 
ną o zawieszeniu akcji wojennej na 
przeciąg dni 10, obowiązującą na 
wszystkich frontach wspólnych. | 

Początók zawieśżtnia broni usta- . 
łono na dzień 7 grudnia o godz. 12 
w południe. 

Termin dziesięciodniowy ma być 
użyty w tym celu aby doprowadzić do 
końca rokowania o zawieszeniu broni. 

W celu ustnego złożenia sprawo- 
zdania o dotychczasowym rezultacie 
część delegacji rosyjskiej udała się na 
kilka dni do Rosji. l 

Posiedzenia komisji odbywają się 
w dalszym ciągu. l 


Rosjanie w niemieckiej 
kwaterze głównej. 


Z Hapatandy pod datą 6-go grudnia 
donoszą: | A 
Szęściu delegatów rosyjskiego Głó- 
wnego Komitetu wykonawczego, w. towa- 
rzystwie żołnierza, marynarza i robotnika 
wyjechało w niedzielę w nocy do niemiec- 
kiej kwatery głównej, i E 
Delegacji towarzyszą dwaj oficerowie 
zztabu generalnego. © 


Kronika polityczna. 


Motywy wypowiedzenia 
wojny przez Amerykę, 
Z Waszyngtonu, Biyro Reutera do- 


ngres Wilson oznajmił, -iż  załećał wyż. 
"powiedzenie wolny Anstrz- Węgrom gió- 
nie dlatego, iż może zajść potrzeba wy: 


słania wojsk amerykańskich do Włoch. 


fexruchy w Kiszyniowie. 
Ze Btokholmu donoszą: W. Kiszynio= 


wie odbywają się olbrzymie manifeśtacje | 


shiegów rumuńskich sa pokojem. 

Tysiące kobiet i mężczyzn zbierają się 
sa rynku i tłumnie przechodzą przez głów» 
„Błejsze ulice, domagające Bię zAwWarcia po- 
koju. ; 

Celem pochodu jest swykle gmach 
szkolny, w którym mieści się rumuńskie 
- ministerjum sprów zagranicznych. 

Ubiegłej soboty tłum zażądał, by 
szedł doń minister Take Jonescu. i 

Okazało sig jednak, że przebywa om 
w Jasach, wobec czego w imieniu rządu 
"wystąpił Cantacusene. | 

Gdy zuezął on z balkonu przemawiać 
a konieczności dalszego prowadzenia wojny: 
Ham raucił się na niego i tylko ssybka u- 
cieczka uratowała go od piinczowania. 

Wzniesiono barykady I wybuchły po- 
ważne rozruchy. 

Tłum sburzył kilka gmachów i smusjł 
do uciecski przebywającą w Kiszyniowie 
królową rumuńską, | | 


wye 


Kiepodległa Estlandja. 

Berlingske Tidende“ donosi z Ha- 
parandyż | 

Sejm estiandzki postanowił zwołać 
tonstytuantę, mającą zdecydować kweęstję 
utwcrzenia samodzielnego państwa Est- 
landji. 

Tenże sejm powziął rezolucję, że tyme 
czasem władza najwyższa spoczywa w je- 
go rękach, 
= Sejm wydał mdezwę do wszystkich 
żołnierzy estońskich, w której odmałowa- 
no poważne poc | kraju 1 węzwano 
żołnierzy, do meiy...-:astowęgo powrotu 
do ojczyzny, oraz stawienia się na jej 
usługi. 


B. generalissimus Brusiiow 
j inwalida. 

«Dielo Naroda“ donosi, że były ge- 
stralissimna Brusitow, który podczas walk 
ulicznych w Moskwie został zraniony, u- 
ieg? amputacji nogi. : > | 
Śrupa Słapińskiego w Kala 

polskie m. 


Ztożena z 4 posłów grupa polskiej 


raj ponownie do Koła Polskiego, -. 


partji ludowej Stapińskiego wstąpiła wczo- | 


| parlamentarnym. 


nietylko | 
ciu narodu, lecz wråz z doświadczeniem. 


CE 


RK 


|” Echa rozpraw w sejmie 


praskim. a 
(Głosy prasy niemieckiej). 


W większości głosów „dgienników o 
pierwszym dnin debat w sejmie gruskim nad 
reformą wyborczą przeważa mniemanie, že 


„dzień wazorajszy był tylko początkiem 


długich walk. ACE 
Organ centrowców „Garmania” pisze: 

Nawet i dni najbliższe nie zdołają OBta= 

tecznie zdecydować o losach projektu. Be- 


dzie to oonajwyżej możliwem dopiero pode 


czas obrad komisji,  : aj | 
„Berliner Volkszeitung" nwąża za fekt 
pocieszający, że o tyle sprawa jest wykla- 
rowana, iż rząd chce wykazać mocną Sta- 
nowczość eo do równego prawa wyborcze- 
go, co stanowi zasadnicze jądro całej rfe- 


formy. Dziennik winszuje rządowi hr. Herte | 
linga jego stanowczości | pisze, że mowa 


ministra spraw wewnętrznych wykszała, 


iż dr. Drews jest mężem stanu, rozumie- 


jącym wskazania epoki, i że mowa jego 
przeniknięta była nowym duchem ludzi z 
rowów strzeleckich, ; | 

„WVossisohe Zig,“ pisze: Pruski prezes 


( ministrów zdał w isbie poselskiej swój 
egzamin g równą zręcznością, jak kanolecz 


Rzeszy przed kilku dniami. O co chodzi 


przygotowanej mowy gabinetowej były — 


piesza dzienuik — nieliczne zdania, w ja- 
kich prezes ministrów dał odpowiedź p, |. 
Walka konserwatystów. 


v. Heydebrandowi. Walka 
przeciwko równemu prawu wyborczomu 


będzie ostatecznie stanowić ośrodek calos Ł 
ci planów reformy wyborczej. Walka ta f 
| będzie tam więcej interesująca, ile że wczo- 
"rajsza mowa hr. Hertlińga dowiodła pono- 
| wnie, jak wyrafinowany instynkt polityczny |. na, że zgodnie z konstytucją, każdy poseł : 
: ma Się kierować swoim własnym przekc- 
| | -a naniem. „Prawa tego niejednokrotnie pa- 
. „Lokalanzeiger" wywodzi: Zwolennicy 
"równego prawa wyborczego pragnęliby naje |: 
+; ehętniej odmówić obrońcom umiarkowanej. 
reformy wyborczej prawa do poważnego Y; 
| gnaszenia ich przekonań, ale w Izbio po- 
: BBlsklej taktyka ich nie będzie miała wiel- | 
„l. kisgo powodzenia. SE FE 
josi: W rozmowie ż jednym z członków | wiadcz API 


- posiada ów zastęp, który dotychozak pang- ' 


wał w Prusach. - ; 


Praska reforma oyhorcza. | 
| Niezwykłe zainteresowanie towarzy- |: 
|. sżyło ostatnim obradom w sejmie praskim.. 


Na porządku dziennym pierwsze czytanie 
projektu prawa o reformie wyborczej oraz 


- o zmianie składu izby panów, AŻ 


Prezydent dr. hr. von Schwerin Loe- 
witz otworzył posiedzenie następującą. 


przemową: „Mam pewność, że wszyscy: 


panowie będziecie miell na oku jeden je- 


| dyny cel, t j. służenie dobru ojczyzny |: nznania. Nie miało to miejsca przy obat- 
w sposób jaknajlepszy. Dlatego proszę | 
abyście niie zapominali o całokształcie na- 


szych stosunków politycznych i że tiruska 


reforma wyborcza tiie stanowi decydującej 
kwestji bytu, jednak cały Świat nieprzyja- 
cielski czeka na to, aby znowu ujrzeć silę 


- niemiecką osłabioną, własną zaś upada- | 
jącą nadzieję zwycięstwa — ożywioną na- 


nowo przez nasze kłótnie wewnętrzne. 


Nasze obrady nad prawem o refor- 


mie wyborczej nie mogą pozostać bez 
nader rozległego wpływu ua gotowość 


pokojową naszych nieprzyjaciół. Zechciej- : 


cie panowie nie zapominać o tym podczas 


zbliżających się narad, zarówno co do to- ` 


nu‘ jak formy, waszych wystąpień,” 


$ Nastepnie zabrat głos prezes ministrów | 
| hr. Hertling: SE 
| © „Moi panowie! Dnia 1 Hstopada Je- 
„go Cesarska Mość cesarz niemiecki po- 


wołał mnie na. stanowisko niemieckiego 


| kanclerza Rzeszy, Gdy się okazało, że | 
| rozdział obu stanowisk jest niewykonalny, | 
„Jl. C. Mość mianował mnie w dodatku 


prezesem ministerjam praskiego. Dla par- 
lamentu Rzeszy, któremu w ostatni czwar= 


tek przedstawiłem się, jako kanclerz Rze- 


szy, nie byłem nieznany, gdyż należałem 
doń. w ciągu wielu lai w charakterze jego 
członka. ag 


Do was zaś, moi panowie, przyby- 
(wam dzisiaj, jako zupełnie obcy, 
| dzenia nie jestem | esej przeżyłem 


Z uro= 


wszakże 15 łat w Bonn, a w roku 1880 
złożyłem 


Mogę dodać jeszcze, Że mam naj- 


| szczerszy zamiar wszystkiemi siłągmi swymi 
dążyć do pozyskania zaufania, do którego 


dotychczas mie mam prawa ze strony 


"panów. -- "e 


-. Wspomniałem niedawno, że wojna 
ozostawia głębokie ślady w ży- 


przynosi nowe zadania i zmusza do fio- 
wych przekształceń. = 0 AI 
Dalej powiedział hr. 


, punkt zwrotny, 
| równie jasno, 


‘Foi przemysł. 


. kiemi wstrząśnieniami.* 


em: przysięgę urzędniczą królestwu 
|. pruskiemu. ERZE CE 


{ mie usłuchałem tego wezwania, 
>- FEG M. ponowił swą propozycję. 
Hertling: „Pros | kie dag a 

tyczne skłóni 


+ jekt, który dzisiaj przedkładam, stanowi 


historji Prus decydujący 
z tego zdaję sobie sprawę 
jak z tego, że ÓW punkt 
zwrotny rozbudzi w licznych kołach przy” 
kre uczucia i poważne wątpliwości. Ale, 
moi panowie, jest rzeczą prawdziwie pod- 
trzymującej państwo polityki, — Mzzać ze 
wszechiniar konieczne zmiaty, | 
- Nie da się dłużej utrzymać system 
wyborczy, nad którym przed laty pięćdzie- 
sięciu wygłosił swój} werdykt człowiek ta- 
kiej miary, jak Bismarck, — w obliczu 
gięboko sięgających przemian, jakie od 
ei pory zaszły w łonie narodi 
Co słę zaś tyczy projektu relormy 


PETE i mię sy 


w wewnetrznej 


Izby panów, to ceł taj reformy bynajmniej | 


nie zmierza dospomniejszenia stanowiska 


i znaczenia tej Izby, lecz przeciwnie, do 
silniejszego udziału jej w życiu narodu. 


Prusy nie są oddawna tym starym peń- 
stwem agrarnym z lat pięćdziesiątych ubie. 


-głego stulecia. 


Obok wielkiej własności „wystąpiły 
w roli ważnych czynników Życia gospo” 
darczego, a zarazem publicznego, handel 
Zaleca się samo przez Się, 
a nawet okazuje się nięzbędnem nadanie 


znaczenia i powagi głosom zawodowym, . 
"a zarazem pociągnięcie do udziału w Izbie 
panów i przedstawicieli zarządów miejskich 
głównie, to że umie on walczyć na gruncie |. 
Przykładem ciętej, . niem. 


i krajowych, z zachowaniem, o iłe moż- 
. ności, istniejącego stanu rzeczy.” 


- „Złóżcie ofiarę ojczyźnie, o ile jesł. 


"to dla was ofiarą., Wyraźcie swą. zgodę 
. oe projekt, w ten sposób bowiem przy- 
„ czynicie się do ogólnego rozwoju państwa, 


a być może do uchronienia go przed cięż- 


Posel Heydebrand. (kons.) przypomi- 


: powie (zwracając się do lewicy} domaga- 


liście się dia siebie, pozwóicież, że i my Ł 
| zrobimy. z niego użytek, Przy omawianym |. 


projekcie prawa, jak się zdaje, współdzia- 


j. fali nieodpowiedzialni doradcy. * : | 
;.. . Poseł Hofimann, socjalista niezałe- 
J; žny: „Pan sam. wie najlepiej, jak się ta 
„| robi”. (Ożywiona wesołość. -- Poa 


Do  4.,Przy. człym: nzuaniu. zalet pruskiego 
| prawa wyborczego przyznajemy jednakże, 
że ma- on i swoje Strony ciemne. Uzga- 

: Jemy konieczność reformy. Jest jednak 


- pie. jest 


„dnie z konstytucją Rzeszy, ma cesarz 
: mianować ministrów według własnego 


nej nominacji, lekceważona została powyż. 


mowi parłamentarnemu,  Kwestjąntjemy 


wicyk. 2. se at 
_.. Ustrejowi monarchiczńo-konstytncy:- 
-Hemu zawdzięczamy to wszystko, czym 


Jesteśmy w Prusach. Nie życzymy sobie 


' systemu parlamentarnego; We Francji i Aa- 
„gli, pomimo systemu. parlamenternego, 
(panuje raczej wszystko Inne, aniżeli nas 
ród. I oto i w nas obecnie już nie zaufa. 
nie Korony decyduje obsadzaniu najwyż- 


zaczynają ta decydować. Nieomal połowa 
(gabinetu ministrów praskich składa sie 


, z sekretarzy stanttRzeszy. Prezydentem mi- 


nistrów jest bawarczyk. A. wirtemberczyk 


„w imieniu-Prus eddaje głos w Radzie 
| związkowej. Prawa pruskie robione sa... 
w parlamencie Rzeszy. Do takiego rozwo. 
,]u spraw przyczyniać się nie chcemy. . 


Pokój mnsi być zawarty na podsta- 


: przez nas poniesionych, Gorąco pragnie: 


sowej naszej pruskiej i niemieckiej przy. 
, Szłości, i >. i: ES Pray 

. Prezydeot ministrów br. 
Jestem wdzięczny mówcy. za 
"By, jakim mnie powitał: 


Hertling: — 
> don. przyjem- 
, jakim mai d. Ale jego sposób 
, pojmowania wydarzeń, poprzedzających 
objęcie przezemnie stanowiska, 

włada mojemu ich rozumieńiy. 


„mnie z zapytaniem, czy jestem gotów 
„przyjąć urząd kanclerza Rzeszy. Wówceśs 
Obecnie. 
opo Szano- 
przyzna, że względy patrjo- 
ł dy mnie do przyfecia tego w 


i | 438 337. 
Z OCEŃ | 


Przemówienie swe zakończył hr. Hert- 
. ling słowami następującymi: e 


Szy zo 
prognostyk dla naszych rokowań (biaw. 


m" 


ogólnym przekonaniem moich przyjaciół | 
| politycznych, że równe. prawo wyborcze 


„sza zasada, zastrzeżena przez konstytucję, 
Ę Ministrowie nie powinni byc jednostron- 
| nymi sługami większości. 

„. „Przy takim rozwoju spraw znajdu. - 
„Jemy się już wprost na drodze ku syste- 


| poważnie, czy system parłanientarny ozna- | - 
eza szczęście dła Prus, (Oklaski na pra- 


szych urzędów w państwie, inne motywy 


| pod: Cambrai, 
: wach naszych sukcesów wojskowych icflar - 


nie odpo 
Z EIC —J. GM. | 
„już w dniu 13 lipca raczył zwrócić się do- 


- wietrznej, 


| Dover i Margate, 
„1 Świadczyły o ich działaniu © - 


najwyższym stopniu trudnego urzędu. Po- 
łożenie polityczne wewnątrz państwa było 
w najwyższym stopniu zawikłane, W tych 
okolicznościach nic innego mle było mož- 


liwe, jak tylko porozumieć się z rozmalie- . 


mi członkami rozmaitych stronnictw. — 
Przedewszystkiem zwróciłem się do człone 
ków stronnictwa, do którego należy ś$za- 
nowny mówca.  (Siuchajcie, słuchajcie), 
A dalej oświadczył mówca, jakobym się. 


oparł na programie, narznconym mi z Ze- . 
wnątrz; otóż w każdym razie nie oparłem 
się na programie, któryby nie odpowiadał - 


moim przekonaniom politycznym. , 
"Propozycje, które zrobiłem J. C. M, 
były tylko tego rodzaju, jakie uważałem 


za niezbędne w chwili obecnej na gasa- ` 


dzie zapoznania się ze stosunkami poli- 
tycznymi; a więc nie były mi one narzu:. 
cdne, Odpieram też stanowczo zarzut, ja- 


_kobym miał przyłożyć rękę do zmniejsze” 
| nia autorytstu korony. Również odpycham 


od siebie zarzuł, jakobym przykładał rękę 


"do gwałcenia w jakikolwiek sposób fede- 


racyjnego charakteru Rzeszy niemieckiej, . 


"jedynie odpowiadającego historycznemu . 


rozwojowi narodu niemieckiego (oklaski). 
Co się tyczy następnie polityki zewnętrz= 
nej, to chciałbym tylko powołać się na 
moje oświadczenie w parlamencie Aaa 


powstrzymując się w chwili obecnej i 
: jakichkolwiek dalszych wyjaśnień (bardzo 


słusznie), W każdym razie nie zgodzę się 


na taki pokój, któryby nie zabezpieczał w - 


| sposób poważny i rzeczywisty granic nit- 
: mieckich oraz któryby stanowił niebezpie- 
| czeństwo dla państwa praskiego“ (oklaski). 
© Prezydent kr. Schwerin Loewitzz — 
| „Mam panom do zakomunikowania rado- 
Teraz już i rumuńskie - 


saq wiadomość. Li 
dowództwo atmji rozpoczęło z nami roko- 


„wania w sprawie zawieszenia broni, 


W wiedumości tej upatrujemy dab 
krot do ostatecznego celu oraz dobry 


- Posiedzenie zamknięto o godz. £. 


Telegramy. 
_ Komunikat niemiecki. 
/Beilin, 6-go grudnia. (Urzędowi 
Z widowni zachodniej. 


`- Sron wojsk generała marszałka polnego 
odpowiednią. podstawą dla pożą: | = 
-F danej reformy. | 350, | 
Ę - „Byłoby dla mas tu, w Prusach, | 
„© wiele: przyjemniej, gdyby prosak piasto- 
f wał godność prezydenta ministrów. Zgo- 


Rs. Rsprechta Bawarskiego. = 
We ilandryjskim. obwodzie bejowyti 


` działalność artyleryjska. pod wieczór wziu 
| gla się znowu znacznie. Se i 


-Na poludnie i południowy-zachód . 


: Moeuvres wojska nasze wzięły szturmem 
rowy. angielskie È przedarły się naprzód 
| aż poza drogi, wiodące z Bapaiine na 
| Cambrai. Wskutek naszych ostatnich po- 
<myślnych natarć, oraz pod stałym napoe - 
'1ćin od. północy i wschodu opuścił miee- 
j przyjaciel między Moenvres a Matcoing - 
-swe przednie stanowisko i cofnął się. ną. 
"wzgórza na północ i. wschód 
e quires. 0 AAC, > 
„Następując ostro, wzięliśmy wsie 
Graintouri, Anneux, Cantaiug, Nayelłes, 
oraz wzgórza lesiste na północ od ` Mare- 
-coing. . ji AE e 
„ ; Na. szerokości 10 klm. posunęłiśmy 
: Hoje nasze naprzód na głębokości do 4. 


od „Fl 


e kim. > i 
. < Podczas odwrotu nieprzyjaciel, o ile 
„czas na to pozwałał, uiszczył miejscowo- 


ści ogniem i wybuchami. Ruiny tych wsi. 


| oraz bezcelawa rozpoczęte dzieło zniszcze- 
| nia, dokonane na mieście Cambrai, obec- 
F me od nieprzyjaciela znowu bardzo odleg: - 
(dem, stanowią Ślady, jakie anglicy poza- 
stawiają na długi czas na ziemi  francuse 
, kiej po Bitwie przełomowej pod Cambrai 
| rozpoczętej z tak wielkiemi nadziejami, a 
„zakończonej ciężką kięską, 0 3 


„Liczba jeńców, sprowadzona z walk 


- Gropa wojsk generała-feklmarszatka 
fitbrechia Wirtemberskiego. 


Ş 


esi 


„Wzrosła przeszło do 9,000, 
zdobycz w działach do 148, w'karabinach 
| maszynowych do. 716. i OE. 
| my pokoju, ale pokój ten pod żadnym | 
„pozorem nie może grozić niebszpieczeń- | 
` stwem naszej potędze gospodarczej i finan- | 


Nad Ailete, w poszczególnych odcia- A 


kach w Szampanii, oraz na. wschodnim 


! brzegu Mozy przejściowo spoięgowana 


działalność ogniowa. Na północ od Ju- 


| vinconrt oddziały. szturniowe wzięły w 
( dzielnem natarciu na rowy francuskie więe 
: kszą ilość jeńców do niewoli, 0 00 


` Wczoraj zestrzelono 
araz z ziemi 19 samolotów nie» 


w walce napo- 


przyjacielskich. Lotnicy nasi zaatakowali - 


bombami ntządzenia portowa w. Całai 


|. Londynie, „Scherness, Gravesend, Chatham | 
Wielkie i liczne pożad: 


< 0d'24 godzin zupełnie 


Ra wszystki 


© Z widowni wschodnie. | 
_ Upelnomoenieni przedsta- 


wieiele naczelnych dowództw 
wojskowych Niemiec, Austro- 


Węgier, Bulgarji i Turcji 
zawarli z upoważnionymi 


 przedstawicielami Rosji za- 


niechanie działań wojennych. 


dla frontów od morza Bal- 


tyckiego do Czarnego oraz | 
na turecko-rosyjskich wido- |. 
wniach wojny w Azji na. 
szas od godz, 12-tej w polu- 
dnie dn. 7-go grudnia 1917. 
r. do 12-ej w poludnie dnia | az 


-I-go grudnia 1917 r. 


- Rokowania w sprawie 
zawieszenia broni prowadzić - 
się będzie w dalszym. eiągu | 


za kilka dni, 
| - Frout miacedoński, ». 
Nie szczególnego. 


- Z widowni włoskiej. 


Natarcie grupy wojsk felimarszaika 
din Gminach 
„dn. 4 grudnia, dało w WYNIK: znaczne 


Conrada, rozpoczęte w Siedmiu. 


, Sukcesy, 


szturmem siine stanowiska włoskie w gó- | 
tach Meletta utrzymały je pomimo kitka- | 
krolnych kontrataków.  Artylerja niemiec- 


ka brała udział w walkach. 


wiochów, oraz zdobyto 60 dział. > 


| Dotychczas wzięta do niewoli 11,000 


|, LUBENDORFR. | 


_ Komunikat austejacki 


- WIEDEŃ, 6-go gradnia, (Urzędowo} 


Z widowni wschodniej 


- Wczoraj. pomiędzy Rosją i sprzymie-- 
szeńcami umówiony został dziesięciodnio=" 


wy rozejm. Dla wszystkich. inontów ro- 
syjskich rozpoczyna się on w dn. 7 grud 
wia o godz. 12 w południe. - | 
.- Rokowania o zawieszenie broni 
-się dalej, kw NP 
„ Właski teren walke 
_- „Nieprzyjaciel poniósł dotkliwą klęskę 
„ma płaskowzgórzu Siedmiu Gmin. 4 gru- 
dnia rano, 
arlyleryjskiem, w  którem „współdziałały 


- również baterje niemieckie, wojska gene- 

rała marszałka polnego v. Conrada ruszy- 
ły da ataku na stanowiska górskie na Me- 
pałożonych na oibrzymiem 


letia: W 


wzniesieniu, jak również doglatęcznie nz- 


- krojonych fortyfikacjach opierała się obros 


na, prowadzona z całą zaciętością. Wy- 


soki śnieg, oraz wielkie zimno utrudniały | 


- podążanie naprzód, iecz staranne przygo- 
Rowenia do ataku i męstwo żołnierzy na- 


 Szych, pochodzących ze wszystkich części f 
Austro-Węgier, potrafiły Opanować  wszel- 


„kie przeciwdziałanie. - 


—_ Przedwczoraj rano poddały się Mon- 
W po- - 
stangi na | 


«te Badeleccae i Monte Tondarcar. . 
łuduie 3 cesarski pułk strzelców 
-Monte Miela. Pod wieczór wobec nasze- 
go rozległego natarcia złamany został a- 
pór wioski na  Małetta. 


+ 


< górę od strony Valstagna posiłki przeciwe. 


„mika zostały oskrzydione przez baterje, 


„stojące ua wschód od Brenty. 
„przyjaciel, po- zaciętej walce, stracił Mon- 
- ie gomo i- stanowisko 
Foza. O godz. 2-po poł. złożyła broń, 
: Otoczona, męžaā: 
- załoga włoska na Monte Castell: Omberto, 


Caly teren na północy ad wąwozu 
„znajduje się w naszych re- | 


Frenzela je | 
- kach. Prócz wielkich krwawych ofiar 
- - Włosi stracili w ciagu "tgch dwuch. dni 
- przeszło 71 000 ludzi w jeńcach i 

, 60 dział Straty nasze, dzięki zręcznemu 

prowadzeniu walki, są niewielkie. — 


_Pod Zenzon, gdzie od szeregu ty- | 
p stoimy. na - zachodnim „brzegu | 
iave, 4 b. m. wybitnie wyróżniający się | 


- wajny 15-ci 


6 egerlandzki pułk 


| mał wielogodzinne ataki przeważają | 


Austijacko-węgierskie wojska wzięty A 


i "tramwajowych. 


toczą 


po potężnem - przygotowanit | - 


"Zdążające pod: 


rannych nie- | 


wspierające pod | 


'z górą 


hoty powstrzymy= 


GAZETA ŁODZ 


| Z Rady miejskiej. |. 


| > Na wczorójszełm posiedzeniu dr. 
|. Konic, jako przedstawiciel komisji skar- 
bowej, prosi? Radę o wprowadzenie | 
do budżetu omawianych już poprzed- 
„nio pezycji, w myśl uchwały tejże Ra- 
Y,. mianowicie mk. 5000 dla-orkiestry 
Symfonicznej, mk. 15,000 dla teatru 
“Polskiego, mt. 10,000 dla biblioteki pu- - 
blicznej, nadto mk. 2,500 „dla. Tow. we- 
terarów, mk, 3000 na ochronę przy ul. 
Rzgowskiej, mt. 5000 na internowanych 
w Szczypiornie; pozatem na różne ins 
stytucje dobroczynne mó. 45,000. 
Niezależnie od tego dr. Konic sta- 
wia! wniosek, aby zgedzone się na po- 
krycie deficytu insfytucji opieki nad. 
dziećmi w sumie 93,000 marek. © =C 
=. -W sprawie tej zabierała głos kilku 
radnych. Dr. Sachs proponował, aby 
wszelkie projektowane subsydja zatwier- 
dć tylko w . granicach wskazanych 
przez komisję skarbową. 000 oios 
- Radny Lichtenstein żądał, aby wy” 
dać zapomogę mk, 4,500 na szkołę i a- 
„chronwkę, — przy. ul. Cegielnianej, przy 
żyd. Tow. oświatowam. 00o 0 Oi BE 
-Radny Semme proponował, aby wo- 
bec nie przedstawienia „odpowiednich 
-dezyderatów przez frakcję niemiecką w 
„sprawie subsydjów, wnioski w-tej spra- 
wie odłożyć do trzeciego czytania bud- 
|, Po zarządzeniu przez przewodni- 
'czącego głosowania,” wniosek radnego 
annego zosiał zaakceptowany. = 
Następnie dr. Konie przedstawił 
"budżet wydziału  komisii skarbowej, 
który przewidywał w dochodach mk. 
'22,715,996, a w wydatkach m$ 3,012,151, 
‘czyli, że przewyżka w dochodzie stano- |- 
wić będzie 19,703,845. 00 2 SA 
© Dr. Konie żądał podniesienia prole- | 
|.ktowanej pożyczki od 15 do 18 milionów - 
mk, mzasadniając żądanie swe fem, że bez i 
tej pożyczki niemożliwem będzie wyko- |. 
$ nanie budźetu, | BR : 
|. Radny Lichtenstein domaga się ska- 
sowania w bulżecie podatku od biletów 


| ©, Nadburmistrz Skulski zabrał gios w 
sprawie płac pracowników miejskich, za-. 
znaczając, że, według opracowanego pier- 
|. wotnie projektn, ustalono płacę dla ciężej „|: 
„pracujących 5 mky dla lżej 4 mk, dia. 
| kobiet 3.50 mk., dla nieletnich 3 marki. 
dziennie; dla rzemieślników po 6 mk. Za- 
miast podwyżek Magistrat zaprojektował . 
„dodatek drożyzniany, mianowicie: dla żo- 
natych 30 mk. pojedyńczych 20 mk., nie- | 
łetnich 10 mk, miesięcznie. Ta sama nor- 
z Zastosowana zostanie i do nanczy- 
GE „| | A: A i 
| Radny Gralak; krytykując projekt ma- 
- gistratu nadmienia iż wyżej wskazana pła- 
-$ Ca jest niska. Proponuje przeto aby. Ra- 
[| da Miejska upamniała się u Magistratu o 
„wykonanie uchwały z d. 20 sierpnia r. b. 
~o Nadburmistrz Skulski wyjaśnił, iż dla 
zrealizowania uchwały Rady należy wska: - 
zać żródła, ż których Magistrat mógłby 
czerpać fundusze na podwyżki, które w |. 
| ogólnej sumie wynoszą 480,000 mk. SF 
|. Radny Holešđerski żądał wprowadze. 
nią do budżetu powyższej śumy, nadto, ahy 
. dadaiek drożyzniany przyznany był bez. 
wyjątku wszystkim pracpwnikom i rebotni- | 
kom miejskim, oraz nauezycialom. | 
|||, Ponieważ część radnych opaściła saa |. 
.dę, radny Pokarski w przemówienia swem 
zwrócił uwagę, iż fakt ten powtarza się |. 
zwykle, gdy na posiedzenia poruszane CE 
| sprawy robotnicze. 
Ke. Albrecht zgłosił wniosek, sby ma- 
„gistrat zamiast podwyżek dostarczał pra- 
cownikom miejskim artykuły spożywcze po 
cenach niskich. Radny Wołezyński żądał | 
„wnłesieia do -budżetu adpowiedniej sumy 
na podwyżkę płasy dla robetników. - 
||. Wobec- braku quorum przewodniezący 
- Zamyka posiedzenie © gody, 9 wiecz. 3 


RZECZE 


ERER E e RESER Gaz 


Z powodu uroczystego Święta 
„Gazeta Lódzka* jutro ukaże | 
ię rano, x następny numer 
dopiero w poniedziałek o zwy- 
|... klej godzinie, 


Gidomości Meže., 


m3 żałobnej karty Legfonmów, 
Sooo W szpitalu gsrnizonewym w Podeórzu 
smart d. 21 u. m. Boleslaw Henisz sierżant | 
6 p. p. Polskiego Korpuen. Poniłkowego,. 
marly przebył kampanję dembliiską, pa- 
-eym do ostatnich czasów młóżył w Kp; p. 


"łem dyr. Klosse 
„Azkoły średniej”. 


"terjalne waran 


techwila Królińskiego. . 


KA—7 grudnia. 


Habliński wachmiatra II p. ułanów pole 
skich mł | ja 


skiege. 


'egrzok Še R. Jara Wocaiewe i 
- Wczoraj o godz. 3 po poł z kościo- 


| ła św. Józefa odbył się pogrzeb Ś. p, Ja- 


na Wocalewskiego. Kondukt żałobny, af- 
wadzony przez ks. prefekta Siennickiego 


w otoczenia duchowieństwa, poprzedzały - 


drużyny męskie i żeńskie Z, H. P., dru- 
żyna męska i żeńska im, Tadeusza Koś- 
Ciuszki | neznięwie szkoły realne! Kupiec- 


„twa Łódzkiego. Następnie postępowali de- 


fegaci z wiefńcami. Sztandar harcerzy, spo- 
wity w kir, nieśli harcerze, trumnę na 
własnych barkach ponieśii do grobu dru- 
howie zmarłego, za trumną postępowali 
harcerze I drużyny, której zmarły był dry- 
żynowym i kilkutysięczny tłum publicz- 
ności, w NOZ RZA 

„Nad mogiłą przemawiał ks. prefekt 


„Siennicki, następnie w imieniu kolegów. 


VII kl. żegnał zmarlego p. Rosicki; w 
imieniu I drużyny — druh Jankowski; w 
imieniu kwatery. głównej Z, H. P. druh 
Kozanecki i w imieniu okręgu łódzkiego 
—komendant Śletyński, 

* „Rotą”* „Nie rzucim ziemi, skąd nasz 
„ród*, odśpiewaną przez harcerzy i mło- 


dzież, pożegnano zacnego druha i ukocha- 


nego kolegę, i NE 
Oprócz wieńców, które zauważyliśmy 


| na eksportacji. znajdowały się jeszcze: od 


I drużyny, oć III drużyny, od harcerek, 


, Od nauczycieli 8-o. klasowej szkoły realneji | 
Anne -- 


— Wiedomości koście!ne. 
Juiro s powodn uroczystości NŃiapo- 


| kalaazee Poczęcia Najświętsza: Mari Panny, 


nabożeństwa adprawione zostaną tak, jak 


: w każdą niedzialę, 


— Z fódzkhłisgo Qddziału Stowarz, 


"Ba uczycielttwa połakicyga 


W posiedziałek d. 10 b. m, © godz. 


„8-ej wieczorem, © lokałn Skew, przy wliey 
Piotrkowskiej mr. 01, cókędzie Big posie- 
, dzenie plenarne sekci polączenych, Na po- 
srządku dziennym poza sprawami bleżącemi: 
x Oduzwa Departameatn Oświeces'a' 
„do Koła Przełożonych w sprawis Świąt w 
„bieżącym roke szkolnym. a 2] 
A. Dalszy eisg dyskusji nad refers= 
„Siedem czy ofm klas 


E 


8. Referat prof. Idzikowskiego: „Mae 
i pracy nauczyciela szkół 


śregnich5, 


"Ze względu na aktualność i doniosłość 
. dl» eałege naaczycielstwa eprawy, abiętej 
ostatnim punktem porządku dziennego, u- 


dział jak najliczniejszy nauczyciałstwa ng- 
szego w posiedzenin nader jest pożądany, 


— Z Tow. Krzewienia Oświaty, 


5 _ Biuro T-wa Krzewienia Oświaty, przy 

: ul. Długiej nr. 87, przyjmuje w peniedsiałki 
„i czwartki od godz, 6—7 wiser. zapisy na 
„lekcja czytanis, pisania i rachunków. 


— Biblioteka im. Zamenhofa, 
Istniejące przy łódzkim Esperanetim 


T-wie Długa nr, 99, biblioteka , uażwsną 
 zoBiała „im. Zamenhofa* celem uczazenin 
* pamięci 


niedawno - zmarłego twórcy Eg- 
peranta. Z okazji tej T-wo wyasysnowało 


|; pewną kwotę na zakupienia nowych książek, 


— Gimuzzjam w Koninie. 


„Towarzystwo żydowskie szkół šve- 


„dnich w Koninie otrzymało koncesję na 
-otwarcie 8-mio klasowego gimnazjum 
„filolegicznego. Na stanowisko dyrekta- 
Ta zatwierdzony został przez departa- 


ment inż. Aleksander Russak z Ładzi. 


-ZŻ muz,sdeam. Tew. „Świanbapgić 


W: sobotę, dn. 8 grudnia w lokalu 


"własnym przy uł. Nawrot 20, Tow. Muz. 


dram. drukarzy iódzk. „Gutenberg“ urządza 


„wieczór wokalno-dramatyczny, na program 
„którego złożą się w pierwszej części po- 
` pisy solowe, deklamacie i monologi, w drue | 


giej zaś wystawione zostaną dwa utwory 


sceniczne: „Fotogralja Jędrusia*, obrazek 
„w 1 akcie Z, Przybylskiego i „Występ na 


prowincji", arcy-wesoła jednoaktowa kro- 


Poczatek wieczora punktualnie o ga- 


| dzinie 5 popot. 


— Zużytkewznia miatu węgła ROTO. 
| Pod tym tytułam „Deut. Warsch. Ztg.* 


;pisze: Z powodu lieznych gkarg ua dostar- 


Czanie węgla miałkiego i miału węglówe- 


go, zwraca pewien technik w piśmie za- 


wadowym uwagą, fa miał węgłowy de sio 


| dza sużytzawać i w palesiskzeh tuo 


ckennych o ile nakłada się go nie Jag.. 


| lets zawinięty w drobne paczki w po: 1c_c«. 


Ds celu tego używać można papietn gaze: 


W Nowym Sącza smart Włodzimiers | 


a łudniuą 


501 


0 MB S57. 


towego lab starych torehek papierowych. 
Miał opakowany w papier pod wplywem | 
ciepła stapia się w zbite bryły i przy pae. 
leniu wydzłela póżniej takie sama ciepło, 

| jak węgiel gruby, Syoqób tan zastosowany 

| został także w wielu gospodarstwach wo 


Warszawie a dobrymi wynikajni, 


— Pożary.. ee 
Wezoraj o godz. A nad ranem w pie 
wniey doms nr. 22 przy ulicy Dzielnej 
zapaliły się węgle i tegoż dnia o godz. 9 i 
pół wiecz, w domu prezy Alei Kościuszki 


ur. 10 zapaliła się szopa ż drzewem, 


W thydwóen wypadkach straże oguia« 
ma Ii I oddziałów ogień umiejsgowiły. €”) 


'— Wypłata zapomóg Pea 
zerwistkom . | 


: () Od poniedziałku 10 grudnia r. b. 
wypiata adbywać się będzie: przy ul Korm- 
stantynowskiej 29 w lokału Kuratorjum, przy 
ul. Konstani. 29 (II piętro), ul. Srednia 
NG 19 codziennie, w godzinach od Ś-ej 
do il-ej rane, i od 3 do 5 po pe- 


W poniedziałek, 10 grudnia. 


~ Przy ulicy Kenstantynowskiej nr. 29. | 
(od 1—500), po poł. M. 


Rano lit, M. 
(od 501 do końca). 
_ Przy ulicy Konstantynowskiej nr. 29 
(I piętro): E 


501 do 1000), 
co Przy ulicy Sredniej ur. 19: 


| Rano A. wszystkie numery, B. (od 
'1—250), po poł. B. (od 251 do 800). 


Przy ulicy Sredniej nr. 10: : 


do końca). 
We wiorek, Il grudnia. . 
© Przy ulicy Konstantynowskiej ńr. 29 
Rano P. fed 
501 do końca). ; 
Przy ulicy Konstantynowskiej nr. 29 
II piętro: - a 
Rano K. (od 1000 de 1500, po poł. 
K. (od 1504 da końca). > l 
Przy ul Średniej mr. 19: : 
© „Rano B. (od 80f da końca), G. (od 
1—250), po poł. G. (od 251 da 800). ` 
i Przy ulicy Średniej nr, 19: R 
Rano Sz. (od 1—500), po poł. Sz 
501 do końca) Szcz. (wszystkie numery) 


W środę, 12 go grudnia. 
Przy uliey Konstantynowskiej -29,— 


Rano D. i £, (wszystkie sumery) po pol. 
-N (wszystkie numery). 


Przy uliey Konstantynowskiej 29 II 
piętro—Rano Z i Ž (wszystkie numery), 


| po po, I, E (wszystkie numery). 


Pray ukcy Średniej Ne 19 A Ra- 


ne G (od 801 do keńca) po poł, W (od - 
|" 1-—500). | 


Przy ul. Średniej nr. 19, 
Rano F (wszystkie numery), ge poł. 
T (wszystkie numery), - 
W czwartek, 18-go grudnia, 
Przy ulicy Koastąntpnowakiej 29, 
Rano R (ad 1—500), po poł. R (od 


501 do kańcaji Q wszystkie nemery. 


Przy ulicy Kenstantynowskie: 29 II p, 

Rano J (od 1—500), po poł. J. (ed 501 
do kończ). 

Przy ulicy Średniej 19, | ; 

Rano W (od 501 do końca), po poł. 


_ D (wszystkie numery}. 


Pray ulicy Średniej nr, 10. 
Rano H, Ch i U (wszystkie numery) 
po poł. G i Cz (wszystkia numery). 


W piątek 20-go b. m. wypłata tym 
© rezerwistkom, które się spóźniły. 


W sobetę 21 b. m, tym, którym wya 
danie zasiłku było zakwestjonowane. 


W poniedziałek, d. 23 b, m. opiekun 


„kom sierot (patronat). 


2 teniri. 


peee aa inn) 


sa w 3-ch aktach Juljusza 
"Horsta. 


Wystawiona wczoraj w teatrze Bole 
skim farsa niemieckiego autora, Horsta, 


posiada wszystkie cechy humoru wie- 


deńskiego, a więc humoru, operującęe- 
go niezbyt wybrednemi sytuacjami, jak 


również nie wykrednemi „bon mot”. 
To też nasza publiczność, mająca. 


smak wyrobiony na francuskiej farsie, 


"nie gustuje w tego typu farsach. Nic 


tam naprawdę nie ma pikantnego, a 


, już, zupełny brak oryginalności w po- 


myśle, w typach i w sytuacjach. Ileż 
to razy widzieliśmy na scenie fæ 


aich mężów i feściów, jak Offokar 


Boilman (Trzywdar), który marzy na: 
próżne chociażby o 4-ro tygodniowym 
urlopie małżeńskimi.. 


Rano K, (od 1-—500), po poł. K. (od - 


Rano S. (od 1-500), pa poł. S. (od 


1-—500), po poł. P. (od 


„Urlop Małżeński". Far- 


- Drugim osobnikiem, opanewanym 
takimże marzeniem, jest zięć imci pana 
Bolimana, Feliks Mannhard. 

Talizmanem, otwierającym wrota 
więzienia małżeńskiego, jest dzieło d-ra 
Henryka Meyera, traktujące 0 niezbęd- 
ności przynajmniej 4-ro tygodniowych 
urlopów małżeńskich. m 

Argumenty, zawarte w książce d-ra 
Meyera, trafiają do przekonania mamy 
Bollman (pani Wierzejska) i jej nadob- 
nej córeczki Qerdy (p. Mirska) i długo” 
letnie marzenia ich mężów ziszczają 
się.—Po pewnych przygodach w podró- 
ży, znajdują się obydwaj żonkosie w za- 
kładzie kąpielowym Froschau i zaczy” 
nają używać urlopu małżeńskiego. 

_Aliści i żony wybierają się w po- 
dróż. Naturalnie następuje spotkanie 
w Froschau, różne qui pro quo t rzecz 
cała kończy się rozczarowaniem mał- 
żeńskiem i zaręczynami drugiej państwa 
Bollman córki Erni z doktorem Mey- 
erem, autorem dzieła o urlopach mał- 
żeńskich. l E 

Pani Wierzejska, pan Trzywdar, 
p. Nowakowski utrzymali się w ramach 
płaskiej farsy Horsta. Sądzę, że w roli 
d-ra Meyera lepiej by się czuł pan Sta- 
szewski, natomiast dla pana Woskow- 
skiego byłaby odpowiedniejszą rola mę” 
ża Gerdy. i 

Ponieważ farsa ma sporo Śmiesz= 
nych scen i trochę nie wybrednych ka- 
wałów, więc nastręcza sposobność .na- 
śmiania się, a jest fo rzecz nie Go po- 
gardzenia w 4-ym roku wojny powszech=' 
nej. Gdy więć trochę przyspieszone zo- 
stanie tempo śry na następnych przed- 
stawieniach, farsa fa zapewne cieszyc 
się będzie powodzeniem. 

i : : J Gr. 


„Repertuar Teatra Polskieges 


Piatek, d. 7 grudnia o godz. 7*/, wiecz' 
„Urłop małżeński”, 

Sobota 8 grudnia o godz. 3 po południu 
(Ceny popularnej. „Oj młody, młoży!*, 
kom. w 4 akt, Fredry (Syna). 

Sobota 8 grudnia o godz. 71/, wieczorem 
„Noc listopadowa”.  - 

Niedziela, d. 9-grudnia o godz. 3 po poł. 
(Ceny popularne) „Starzy i młodzi” kom. 
w 3 akt, A, Hajo. 

Niedziela, d. 9 grudnia o g. 71/, wiecz. 


= Na śnieżnej kanwie, 


ze 


Gdy spłyną z nieba białe puchy, 

Gdy. wszystko pierwszy śnieg. przyprószy, 
Wkoło zalega spokój głuchy © 

I chłód przenika w głąb mej duszy. 


Ziemia ma wtedy coś ż cmentarzy, ` 
- Kryjących w sobie ból przeżyły; 

I tu, jak tam, stoi na straży 

Duch jakiś, w smutku płaszcz okryty. 


Myśl wówczas biegnie w przyszłe. chwiłe, 
Gdy tchnienia wiosny zbudzą życie, 
Gdy kwiaty wzrosną na mogile, - 
Skowrończa pieśń zabrzmi w błękicie. 


Tymczasem wzrok mknie w dale senne, 


Ña śnieżnej kanwie cicho znaczy, ` 


Jan Braun. * 


Stany Zjednoczone i kole 
'szewicy. | 


rzędowo: „Pułkownik Johnstone, kier 


rownik amerykańskiej wojskowej misji . 
w Rosji, i tymczasowy attaché wojsko-- 


wy, ma'or Kerth, -działali bez wszazó- 
wek swego rządu, gdy udzielali infor- 
macji bolszewikom, 


traktacji z Niemcami 
nego pokoju“, 


Kelesaime wysiłki Ameryki. 
łożono projekt budżetu na kolosalną sumę 


18 i pół miljarda dolarów. 
"większa suma, zaprojektowana w budżecie 


GAZETA ŁODZKA 


| miljoców 


Po białych polach mknie tułaczy;. = 
Duch mój zaś wizje swe wiosenne 


Ostatnie telegramy, | 
. Departament państwa Ggłaaża ii 


co do stanowiska - 
Stanów Zjednoczonych w razie rozpo- |- 
'częcia przez obecny rząd rosyjski per» 
w sprawie odręb- 


Poza tem 1138 miljonów na służbę 
sygializującą łącznie z Jotnictwem i 640 
na flotę napowietrztią. a 


mor E z> 


Walka z opryszkami: 


Do osady Każmierza (w pów. Koniń- -| 


skim), zamieszkanej prawie wyłącznie przez 
szewców, wyrabiających obuwie na jat- 
marki, przybyli jacyś trzej mężczyzni! do- 
pytywali się o najzamożniejszego : naj- 
lepszego szewca. Wydali się podejrzanymi 
jednemu z mieszkańców osady, który też 
zwrócił na nich uwagę ajentów policji taj- 
nej, przebywających właśnie w Kaźmierzu, 
z powodu grasującej od pewnego Czasu 
w lasach każmierskich bandy zbójeckiej, 
| Zspytani przez ajentów © legilyma- 


cje, nieznajomi poczęli strzelać z rewol- 
werów. Na pomoc ajentom przybyli żan- 


darmi. Następstwem obustronnej strzela- 
niny było, że jeden ż przybyszów padł 


| trupem na miejscn, dwaj pozostali zaś, 
| widząc, że nie zdołają. ujść, - odebrali so- 


b.e życie: jeden wystrzałem w skroń, dru- 


‘gi w usta. Prócz tego jeden 2 żandarmów 


odniósł ciężką ranę w głowę; drugi żan= 
darm i jeden z ajentów policji — lżej 
ranni’ . Tye | 


Mieszkaniec osady, szawc Rogowski, 


ranny w rękę, Matka jego staruszka otrzy- : 
f. mała dwa postrzały: stan jej jesi bezna- 
dziejny. SARE 


| [Kor 


Szrzeńsz firanek 


"Własna praiGia I wiskiniuia, 


mierskich. - - 


| zystajcie z oka 

Warszawska fabryka firanek i haftów artystycznych 
0% k a a n że y © LA j j 

= M, Dunkielgrón, hódź, | 

ui. Sienkiewicza As 9 (dawniej Mikołajewska). | 
- tap fiulewych. Przyjmuje wszelkie roboty 
"wchodzące. w zakres haftu artystycznego „Richeifen*, laufry, serwetki itp. 


Upraszamy 'o zwiedzenic naszej fabryki. Towar solidny, Ceny fabr. lecz stałe, 


Zawiadomienie - 
W celu zaoszczędzenia światła Biyro moje z dą 


22 b, m. czynne jest od 9 rano bez przerwy, lecź | 
"łylko do godziny 5 wieczerem 


ALEKSANDER GERSEORE 


Konsulent Prawny. 
. Piotrkowska % 84. 


per 


Jak się okazało, trzej nieznajomł 
przybysze byli członkami wyżej wspom- 
nianej bandy rozbójniczej z lasów kaž- 


+ 


Ogłoszenie, — 
- Według mego rozporządzenia polieyj- 


-nego z dnia 23 sierpnia b. r. (Dziennik u- 


rzędowy nr. 44, rozporządzenia ur. 332) 
jest przyjmowanie u łóczęgów do oberży lub 
mieszkań prywatnych wzbronione. 

Tan. środek zaradczy: opiera się na 
doświadczeniu, że takie osoby włóczące się. 
gą w wielu wypadkach zarażone chorobami 
zakażnemi, szczególnie petociami (tyfusem 
esutkowym), i takie warazki roznoszą po kras 
ju. Surowe przestrzeganie mojego zakazu 
i odgyłanie włóczęgów, kramarzy i podos 
bnych osób do przeznaczonych dla nich go- 
spód leży przeto w własnym interesie lud- 
ności, która przez to ma być uchronioną 
od uszkodzeń zdrowia. 

© Qesarako-Niemieeki Prezydent Policji 


EEEE TEE EE EO REY EET 


zji l 


Przyjmuje firanki do galanterowania. 


Kongresowi w Waszyngtonie . przed=- 


Jest to naj- 


Sukna, korty, welury, plus 
"8m%2ey zzewioiy, bosteny it, p. 
na ubiory męskie i damskie, Ch. 


historji narodu amerykańskiego. Z sumy 
tej 11 miljardów żąda się na cele wojen- 
ne, z tych 6615 miljonów dla wojska ją= 


dowego a 1014 milionów dla floty, 


„Urlop małżeński", | 


P w l 


Dostawa drzewą budulecwego okrągłego, sosnowego, w ilości 800. 
metrów kub. ma być powierzona w dredze publicznego przetargu, 
Waruńki przetargu można przejrzć w Wydziała Budownistwa 
magistratu m. Łodzi w godzinach biurowych, II pigtro, okso 8.. 
Tskowe również mogą byó tamże nabyte w miarą posiadania. 
Oferty należy podswz:ć od dnja 20 grudnia o godz, 19-ej przed 
południem w kopzrtuch zamkniętych, zaadrasowanych: „Do Magistratu, 
Wydział Budownictwa“, z oznaczeniem przedmiotn przetargu:  „Dosta- 
wa drzewa budulctoawego, okrągłego, sosnowego*, : 
Oferty zoataną otwarte w Wydziale Budiwianym w Oznaczonym 
terminie w obsonaści ubieg:jących się osób, | 
Ostateszny te min nowieczenia dostawy upływa po 3 tygodniach, 
Módź, únia 1 grudnia 1917 r. 


(Widzewska 78 m. 7). ` 
Tanio mabkyć można 
Barchany zimowe, flanela, resztki 
wełniane i bawełniane na ublory 
i okryela męskie, damskię 1 dzie- 
cinne, szewioty, bostony, sukna, 
welury, cajgi i podszewki. Wybór 

rozmaitych towarów na bluzki. 


T ŁÓBŹ, APE 
ul. Widzewska r. 78 
I! piętro, front, na prawo. ` 


Magistrat Deny state, 


Wydział kudowiamy. 


Ogłoszenie. RE 


Zagubione ra ulicy Nowomiejskiej 
w Hadz: zawinięte w. papier kilka 


RLCtTCIROWsSIxa 283. 
I piętro, iront, | 
Na nadchodzące Święta po bardzo tanich cenach 


Spódnice, Spodnie, Palta i Kamasze 


Otwarte codzienuie od 10—]1eej, 


jik rego m. Kodzi z dnia 23 siorpnia 
, 1917 r. za Nr- 1459 z wyroku z d. 
a f -|9 sierpnia 1917 r., którym sassdzos 


Dzbłarezyla, Samsla ji małż, Goid- 
hersz rb, 300—3ż 6% i kosztów nia. 

| -.rek.30, ©- (170 a 
Uprasza się o odniesienie takowych. gó 
kancelarji Adwokata L. Dzieniakowskiego 


Cs kytar 


zmusza tanio ku- 
pió, a to można 
tyiko u fi:my 
Sshmechel i Ri- 
sner, Pictrk. 100 
dopóki - zapas 
Starczy, © 


U 


- grodzeniem, 


po fabrycznych cznarhnabyć można 


pzy w, Dzielnej 34 m. 14 


przy uł. 
jak; barchany, fian le, różńe 


ceajgi, oraz różne «sukna ma kożuchy i 

ubrania uczniowskie, drap, korty, sze- 

wioty, bostony, podszewka i satynka, ro- 
. zmaite resztki na bluzki i sušna 
Geny stats, l 


; PO wata wełniana, tkana w 
Watelina różnych: gatunkach -po 
cenach najniższych poleca. Bruno Rosen- 
erg, Piotrkowska 103. ©. 


Resztki 

tunkach i kolorach, bardzo tanię do naby- 
|. poia. Łódź, Widzewska 40 m. 10, front II 
mie PIĘTŁO na prawo, © 0 0 a ARA 


„wałelipy (tkana, czysto weto 


"7 Redaktor i wydawca JAN GRÓDEK Preji s, Mme 


rubli i tytuż wykonswezy  Krółuwe 
sko-Poiskiega Sądu Pokoju 4-g0 O- 


no od Mordki Hochenberga na rzecz f 


| w Łodzi przy ul: Dzielnej N.T, za wyna- p > 


njaba wata} w różnych -gą=- 


Gheroby skórna, 
-zewnętrzne i włosów 
ZAWADZKA 1, róg Piotrkowskiej 
- Przyjmuje od 8—2 i od 4—9, 
| Panie od 5—6. 


zorey skórne i zewnętrzne 


Konstantynowsra (2 
. | Przyjmuje: ; 
Panów -* | Panie - 


9—1 i od 6—8, 


od „godz. 5—6 w. 


- LEKRRZ-DENTYSTA 
H. Lewitówna 


(ehoroby zębów ijamy ustnej), | 
ul. Piotrkowska (7, 
_„Przymuje od 10—2 i od 4—7żej. w. 


jeg. xi "z. kaucją pottzebni ` da 
Biisterzy. teateu Piotrowska 17 
2a skromnych wymagań 

F rańcuzkę do małych dzieci, SE 
czyciełkę pozifaniankę z niemieckim, mi- 


zyką (świadectwa chlubne)- pole EJ 
Ludwińskiej. Piotrkowska T0 ol o 


Maszyny Six 


"krawiecka.  . 


Ram 


-Lerman i M. Sorski, Zielona 7, 
.  skiep frantowy: 
Ceny stałe—bardzo przystępne. - 


Dr. S. Lewkowicz 


JK, R: Ch 
|rok, 


RAA J torska 25. 
aamskie a` i z 
| Ogródowa 26, sień 13, m. 10. Pe ania | R 


aszynie rotacyjuej w tióczni JANA GRODKA Proja g— 


sprzedaję po cenie 


i 3j, Naj 
kis odpowiedniejsze i najpięk-- 
niejsze podarunki gwiazdkowe! Tanio na- 
być možna: Flanele (szkocka i innych ko: 
lorów) Barchany zimowe, cajgi, na pościel- 
Resztui ua damskie, męskie i dziecinne 
ubrania. Drap, pods:ewkai watelina. Bo- 
stony, szewioty, welury, alpagi, sukno na 
kożuszki i ubrania uczniowskie iskańtowe. 
kie i rozmaite towary na pbluzki. Wielki: 
wybór rozmaitych chustek. ‘Ceny niskie 
lecz stałe, Łódź, Widzewska 40 m. 10 

na: choinkę są do sprzeda- 


SWierki = blizko Łodzi. Wia 


mość Milsza 24, u gospodarza. . 


je krawiec damski Rudzki, Piot 
Znany kowska 17, wykonywa pod- 
tug ostatniej mady, po cenach najniższych 
Kostjumy od mk. 25, palta od mk. 12 
suknie. od mk. 4. Roboty futtzane. Faso- 
nv. papierowe na zamówienia. - A 


Zagubione dokumenty, 


) ġrioni Magdzinski, “Sienkiewicza Ne 
zgubił bialą kartę węglową.. | 0». 
Antonina Cinkuszewska zgubiia paszport 
„niemiecki, wydany w Łodzi i paszport 
ori Ja krat y Łodzi, na imiona 
'ESą, olanisławy, Franciszki i Cin 
kaszewskich 7 o"ciszki 4 Jana Cin 
wa Keglen Piotrkowska Ni S07 aa 
R AS? legitymacyjną, wydaną z È 
¿Ch i M. o. ; = 


an | 


ya Radni ubia 20 Tub. mj 
wa Rudnicka zgubiła 20 Tub., paszpor 
E rosyjski, oraz niemiecki, A w 


= | Pabjanicach. 


elena Sytke zee eee e 
H wydany w Łodzi o P55ZPOLE niemiecki 


-.|ĄĘazimierz Sawicki zgubił portfel zawie 


SR rający iemie 
Jacy paszport niemiecki, wydany w>. 
Katowicach, patent; geberberofle na 1917 - 
Oraz cenne papiery. Odnicść za wy-- © 


| pagrodzeniem 50. mk. na ul. Brzeztńską 51. 


paara. konieczna, Luizy. 45, zgnviła kSiąc 
* żeczkę legitymacyjną NM 1892, na 3- 
osoby, wydaną z K. R. Ch. iM. | 
„Tekla Ciesielska zgubiła paszport nica ` 
T niecki, wydany w. Łodzi, - y E 
gubiono kaite od zapomogi austriackiej, 
wydaną na imię Jana Kusa, aera 


łą kartę węglową. 


ich.. Łąkowa 8, zgubił bia 


